
1  

1829 r. WARSZAWA XIX w. 

Plac Krasińskich z kościołem Pijarów w Warszawie  

Plac Zamkowy. 

Plac Saski. 

Kościół Panien Sakramentek  

Rynek Mariensztacki  

Stara fotografia. 
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                 19 listopada 1825 umiera Aleksander I Romanow. 

 
 

Aleksander I, cesarz i samodzierżca wszechrosyjski, moskiewski, ki-
jowski, włodzimierski, nowogrodzki, car kazaoski, car astrachaoski, 
król polski, car syberyjski et cetera. 
Uroczystości żałobne odbyły się m.in.. w Warszawie. 
Wśród wymienionych żałobników jest podoficer warszawskiej  
szkoły podchorążych - WIKTOR TYLSKI, dawny mieszkaniec Żychlina. 

Aleksander I Romanow. 
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Pochód żałobny na Placu Saskim. 

Warszawa 1828 rok. 

Wśród żołnierzy biorących udział w uroczystości, jest wymienione nazwisko - Tylski Wiktor. 
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W połowie grudnia 1828 roku grupa podchorążych z warszawskiej Szkoły 
Podchorążych Piechoty założyła tajną organizację patriotyczną. Weszli do 
niej młodzi ludzie wychowani już w 
Królestwie Polskim. To pokolenie nie 
pamiętało czasów napoleooskich, nie 
zaznało tragedii i goryczy upadku Księ-
stwa Warszawskiego, nie miało też 
kompleksu wobec Rosji. Dążyło do 
pełnej niepodległości, odrzucając po-
zorną suwerennośd. Pod wpływem ha-
seł głoszonych przez Romantyzm mie-
rzyło „siły na zamiary”, wierząc, że „chcied to móc”. 

„Sprzysiężenie Wysockiego” powstało 15 grudnia 1828 roku. Złożone było  
z wojskowych szkoły podchorążych Królestwa Kongresowego w Warszawie. 
Na czele organizacji stanął ppor. Piotr Wysocki. Głównym celem stało się wy-
wołanie ogólnopolskiego powstania. W 1830 roku do Sprzysiężenia należało 
już 77 oficerów wojsk liniowych (poruczników i podporuczników), a także 
otwarto koła „akademików” docierając do rzeszy inteligencji. 
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Celem spiskowców było wywołanie powstania 
zbrojnego. Przywódca organizacji, ppor. Piotr Wy-
socki uważał, że w chwili wybuchu znane w kraju 
autorytety szybko przejmą władzę i pokierują dal-
szym przebiegiem powstania. Jak się jednak okaza-
ło, było to tragiczne nieporozumienie, bowiem elity 
polityczno-wojskowe  Królestwa nie wierzyły w zwy-
cięstwo i nie chciały zerwania z Rosją.  

Piotr Wysocki 

Pierwszą próbę wywołania powstania pod-
jęto przy okazji koronacji cara Mikołaja I na 
króla Królestwa Polskiego w maju 1829 ro-
ku, w Warszawie. Do wybuchu nie doszło 
na skutek niezdecydowania posłów.  

Gdy car wkładał koronę u stopni ołtarza, 

Trzeba go było jasnym państwa mieczem 

zgładzić 

I pogrzebać w kościele i kościół wykadzić 

Jak od dżumy tureckiej i drzwi zamurować, 

I rzec: o Boże, racz się nad grzesznym zmiło-

wać!...   

 "Kordian" Juliusz Słowacki. 

Mikołaj I Romanow. Polscy ułani defilują przed Mikołajem I.  

1928  koronacja cara Mikołaja I  w  Warszawie. 
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W maju 1830 r. Piotr Wysocki ponownie próbował 
rozpocząd powstanie korzystając z obecności cara 
na sesji sejmowej, ale i tym razem „autorytety” 
nie dopuściły do wybuchu powstania. Zrażony tym 
przywódca spisku zajął się rozbudową konspiracji. 
Wczesnym latem 1830 r przystąpił do niej ppor. 
Józef Zaliwski z l pułku piechoty liniowej. Przyczy-
nił się on do zdynamizowania ruchu. Zacieśniono 
współpracę z cywilami, wśród których wybijał się 
dziennikarz Maurycy Mochnacki. Nawiązano także 
kontakty z młodymi oficerami spoza Szkoły Pod-
chorążych. W listopadzie 1830 r policja carska 

wpadła na trop 
spisku i rozpoczę-
ły się pierwsze aresztowania.  

Wieczorem 19 listopada 1830 roku odbyło się ze-

branie przywódców konspiracji, na którym postano-

wiono, że decyzję o wybuchu powstania należy uza-

leżnid od wyniku rozmów z cieszącym się olbrzymim 

szacunkiem i autorytetem wśród młodzieży, history-

kiem Joachimem Lelewelem  

Maurycy Mochnacki 

Joachim Lelewel  

Józef Zaliwski  

Uczony wypowiadał się aluzyjnie, co 

spiskowcy uznali za zachętę do działa-

nia. Miał obiecad pomoc przy tworze-

niu rządu. Jedynie Mochnacki postulo-

wał by sami konspiratorzy wyłonili 

rząd jeszcze przed rozpoczęciem akcji, 

opracowali program i długofalowy plan 

działao.  

Przygotowania do powstania listopadowego. 
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Postulaty Mochnackiego został  odrzucone. Liczono na znanych polityków, takich jak 

książę Adam Czartoryski czy generał Józef Chłopicki.  

książę Adam Czartoryski  generał Józef Chłopicki.  

Ogromnym błędem spiskowców stało się nie przygotowanie programu społecznego i 
politycznego, mimo nalegao posła Maurycego Mochnackiego. Pominięto powołanie 
składu rządu i desygnowanie wodza naczelnego. Liczono, że po odsunięciu generałów 
skompromitowanych swą służalczością, na czele powstania stanie gen. Józef Chłopicki 
lub gen. Stanisław Potocki. Założenie to było bardzo mylne, o czym spiskowcy mieli 
przekonad się dośd szybko. 

generał  Stanisław Potocki  generał Józef Chłopicki.  

Ważni politycy w 1830 roku. 
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Garnizon warszawski liczył ok. 10 tys. żołnierzy polskich i 13 dział, 
 siły rosyjskie to 6,5 tys. Żołnierzy  i 4  działa. 
Plan spiskowców przewidywał:  napad grupy złożonej z cywilów na Belweder i zabicie 
Wielkiego Księcia Konstantego;  rozbrojenie garnizonu rosyjskiego;  opanowanie  
Arsenału i uzbrojenie ludu Warszawy. Ponieważ oddziały biorące udział w spisku nie 
posiadały ostrej amunicji, od jej zdobycia uzależniono termin wybuchu powstania.   

Garnizon rosyjski. 

Belweder - posiadłość namiestnika. 
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Ostateczna decyzja o wybuchu powstania w nocy z 29 na 30 listopada nastąpiła pod 
wpływem informacji, iż Rosjanie szykują zakrojoną na szeroką skalę akcje areszto-
wao członków Sprzysiężenia. 
Sygnałem do rozpoczęcia działao przez spiskowców miał byd pożar browaru  
na Solcu. Był to jednocześnie znak, iż amunicja, której większośd oddziałów w kosza-
rach nie posiadała, została rozdzielona. 

    Tygodnik STOLICA  1979 rok. 

Wiktor Tylski ur. w Żychlinie 

podpala browar na Solcu. 

 Rozpoczęło się  

 POWSTANIE LISTOPADOWE. 

Wiktor Tylski (ur. 1799 w Żychlinie) – podchorąży 6 Pułku Piechoty 

Liniowej w Szkole Podchorążych. W 1830 r. członek Sprzysiężenia 

Wysockiego, oficer powstania listopadowego, ppor. od 9 grudnia 1830. 

Odznaczony Złotym Krzyżem Orderu Virtuti Militari  8 czerwca 1831 

po bitwie pod Ostrołęką, 13 czerwca 1831 awansowany na porucznika. 

Tygodnik STOLICA - 1979 r. wspomnienie. 
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Powiśle XIX w. 

Warszawski Solec – widok w 1979 roku. 



12  

 

Kim był Wiktor Tylski? 

Mundur  

chor. Wiktora Tylskiego. 

Z Piotrem Wysockim był na „ty”. 

Wiktor Tylski ur. W 1799 r. w Żychlinie. 
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Przywódcy sprzysiężenia: porucznicy Piotr Wysocki, Zaliwski, Urbaoski i Szlegel, spotka-
li się około godziny 14 w Koszarach Aleksandryjskich i odbyli ostatnią naradę . 
Już wiedzieli, że amunicja została rozwieziona, sygnały były ustalone, pozostało czekad. 

Żołnierze pułku piechoty w czasie po-

wstania listopadowego 

Listopad 1830 r. 
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Pamiętnik Napoleona Sierawskiego, 
oficera konnego pułku gwardyi za 
czasów W. Ks. Konstantego. 

Z pamiętnika oficera… . 
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Zamachowcy, którzy mają atakowad Belweder, 

sami cywile, około 17 pod wodzą poety Ludwi-

ka Nabielaka zbierają się w lasku w Łazienkach. 

Jest ich 30, miało byd niemal dwa razy tyle. 

Czekają na Wysockiego. Ale Wysocki nie nad-

chodzi.  

Dowodzący Ludwik Nabielak dwukrotnie 
opuszczał stanowisko i upewniał się w Szkole 
czy działania nie zostały odwołane. Niestety 
częśd spiskowców zrezygnowała , inni rozmyśli-
li się. Pozostała grupka 14 najwytrwalszych. 
Tych, którzy się zdecydowali historia okrzyknę-
ła „belwederczykami”. 
Tak opisuje te chwile jeden z Belwederczyków, 
Seweryn Goszczyoski:  
„Lada co mogło wydad naszą obecnośd w miej-
scu tak zabronionym, w porze tak już spóźnio-
nej; usprawiedliwienie się trudne, tym trudniej-
sze, że wielu z tej młodzieży uzbroiło się w pi-
stolety i sztylety, bez potrzeby, bo do czynu 
mieliśmy przygotowane dla siebie karabiny 
przez wojskowych”. 
Decydujące znaczenie miało mied zabicie księcia 
Konstantego. Jego śmierd uniemożliwiłaby ugo-
dę z carem Mikołajem, polscy politycy i wojsko-
wi musieliby się w tej sytuacji jasno opowie-
dzied za powstaniem lub przeciw niemu. 
Około godziny 17’30 podchorąży Wiktor Tylski 
podpalił browar Weissa na Solcu . 
 
Z powodu braku materiałów łatwopalnych, trze-
ba było użyd słomy. Ogieo wszczęto z ogromną  trudnością   około godziny 17:30. Straż-
nik postrzegłszy go z wieży ratuszowej wybił na alarm i pożar ugaszono. Młodym zama-
chowcom trudno było odgadnąd czy działania się rozpoczęły, czy w ostatniej chwili 
wszystko odwołano. 

Ludwik Nabielak  

29 listopada 1830 r. 
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Artystyczną wizję pożaru browaru na Solcu podpalonego przez pchor. Wiktora Tylskiego 

przedstawiają obrazy Wojciecha Kossaka Noc listopadowa (1898) i Starcie belwederczy-

ków z kirasjerami rosyjskimi na moście w Łazienkach. W obu obrazach scena potyczki 

belwederczyków z rosyjskimi kirasjerami jest rozświetlona w tle łuną pożaru - pożaru 

browaru na Solcu, który miał być sygnałem do wybuchu powstania. 

Łuna pożaru wznieconego przez Wiktora Tylskiego. 
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Grupa atakująca Belweder, zamiast planowanych 50 członków liczyła jedynie kilku-

nastu, w większości cywilów niezbyt obeznanych z bronią. Dowodzeni przez Sewery-

na Goszczyoskiego wtargnęli do Belwederu, ale nie zabili Wielkiego Księcia Konstan-

tego, który zdołał się ukryd. Piotr Wysocki zaalarmował Szkołę Podchorążych Piecho-

ty i z siedziby szkoły, z Ła-

zienek poprowadził ją do 

miasta, staczając po dro-

dze potyczki z Rosjanami. 

Jednak spora częśd pol-

skich oddziałów pozostała 

wierna Księciu Konstante-

mu i ruszyła do walki z 

powstaocami.  

                               Oddział liczący 19 osób ruszył na Belweder.   

Atak na Belweder 29 listopada 1830 roku. 
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 Padały okrzyki: „Śmierd tyrano-
wi!” – rozpoczęto akcję. Ludzie ze 
służby Wielkiego Księcia, słysząc 
ten okrzyk, próbowali zamknąd 
drzwi wejściowe, zabrakło im 
jednak czasu. Jeden z belweder-
czyków uderzył w drzwi kolbą i 
przy pomocy kolegów wysadził je 
z zawiasów. Szyby w dolnych 
oknach zostały wybite. W pałacu 
nie napotkali żadnego oporu, głu-
che milczenie. Wpadali z pokoju 
do pokoju, czyniąc przy tym 
ogromny hałas.   

Cesarz Mikołaj I w Moskwie powiadamia swoją gwardię o wybuchu powstania w Polsce 

Początek akcji w Belwederze. 
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 W nocy 29 listopada 1830 głównym ce-

lem ataku spiskowców był Konstanty 

Pawłowicz Romanow. Jednak udało mu 

się uciec z warszawskiego Belwederu w 

przebraniu kobiety. Po wybuchu po-

wstania listopadowego na czele korpu-

su rosyjskiego uszedł do Rosji, wkrótce 

zmarł na przywleczoną przez wojska 

rosyjskie cholerę. 

Niesłychanie brzydki, o twarzy kałmuc-
kiej, samym widokiem odrażał. Moral-
nie karykatura ojca swego.  Postać rasie 
polskiej najbardziej przeciwna. Nie mie-
liśmy takich ani za Piastów, ani za Ja-
giellonów, ani później. Nie przywykli-
śmy do krwawych błaznów. Cywilizacja nasza, jak cywilizacje łacińskie w ogól-
ności, rozwijała się inaczej i typów takich nie hodowała. Mogły powstawać je-
dynie w społeczeństwie, gdzie nieznany był szacunek dla człowieka i nie istnia-
ło pojęcie obywatela. 

Konstanty Pawłowicz Romanow. 
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Małżonka Księcia, Joanna Grudzioska spędzała czas w swoim saloniku. 

Podniesiony przez służbę alarm  ściągał wierne Księciu oddziały. Spiskowcy wiedzieli, 
że Rosjanie się zbliżają.   

Belweder 29 listopada 1830 rok. 
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Pod Arsenałem  (czyli królewskim magazynem broni). 
 

         Zaliwski zrozumiał, że decydujące starcie przyjdzie stoczyd pod Arsenałem. Pole-

cił podpalenie domu przy ulicy Dzikiej i rozesłał gooców z rozkazem niezwłocznego sta-

wienia się wojskowych.  

Wojskowy plan opa-

nowania Warszawy 

przygotował Józef 

Zaliwski. Pierwszy 

problem pojawił się z 

osobą przywódcy 

podczas powstania. 

Młodzi spiskowcy 

planowali oddać 

władzę wraz z wybuchem powstania w ręce generała Józefa Chłopickiego, tyle 

że on sam o tych planach nic nie wiedział. W nocy 29 listopada dowództwo da-

no Chłopickiemu, który to dowództwo zdecydowanie odrzucił, uważając wy-

darzenia 29 listopada „za bzdurę, a wojnę z Rosją za szaleństwo”.  

Obraz Marcina Zaleskiego Wzięcie Arsenału (1831) 

Zdobycie Arsenału. 
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Jak podaje w swym pamiętniku ówczesny student Uniwersytetu Warszawskiego, Kazi-
mierz Lewandowski, gdy znalazł się 
z grupką kolegów pod Arsenałem, 
wypadł na nich jeden z podofice-
rów z pułku 4 i krzyknął: „A pójdzie-
cie wy, szelmy, do Arsenału drzwi 
odbijad! Wy zamiast działad obra-
dujecie!” Podoficer wręczył im sie-
kiery i topór, dzięki czemu udało się 
wyciąd wielki otwór. Jeden z żołnie-
rzy wszedł do środka i otworzył 
drzwi. Zbrojownię zdobyto. Broo 
zaczęto rozdawad pod naciskiem 
ludu, co niestety zaowocowało tym, 
że nie potrafiący obsługiwad się nią , szybko ją uszkadzali. Niezaprzeczalnie nawoływa-
nia i otwarcie Arsenału przyniosło skutek – chmary ludzi zaczęły nadciągad w tamtą 
stronę. 

Zdobycie Arsenału. 

Początkowo na okrzyki „Polacy do broni!” pospiesznie zamykano okiennice, wybuch 
powstania całkowicie zaskoczył ludnośd cywilną, sytuacja zmieniła się dopiero pod ko-
niec dnia, gdy masowo poparto powstaoców. 
  Przez całą noc z 29 na 30 listopada toczyły się na ulicach miasta chaotyczne walki, w 
których powstaocy stopniowo brali górę. Książę Konstanty miał znaczne siły, dzięki któ-
rym był w stanie stłumid powstanie. Jednak w większości nie zostały one użyte w wal-
ce. Wielki Książę mówił „Polacy zaczęli, niech Polacy skooczą”. 

Arsenał - zbrojownia.  29 listopada 1830 roku. 
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Mimo początkowych sukcesów, nadal nie udało się znaleźd chętnego do objęcia naczel-
nego dowództwa: częśd generalicji patrzyła biernie na wydarzenia dziejące się w  stolicy, 
jeszcze inni starali się odwieśd powstaoców od otwartej wojny z Rosją, lecz zginęli od kul 
spiskowców (byli to Maurycy Hauke, Ignacy Blumer, Stanisław Trębicki, Józef Nowicki, 
Tomasz Siemiątkowski, oraz Stanisław Potocki). 

Maurycy Hauke  Ignacy Blumer   Stanisław Trębicki 

Stanisław Potocki  

W drodze do Śródmieścia, na dzisiejszym placu Trzech 
Krzyży, zetknęli się generałem Stanisławem Potockim, 
który był właśnie w drodze do księcia Konstantego. Po-
wstaocy, pamiętając udział Potockiego w insurekcji ko-
ściuszkowskiej, okrzykami „Generale, prowadź nas da-
lej!” nawoływali go do objęcia dowództwa. Ten jednak 
miał im tylko odpowiedzied: „Dzieci, uspokójcie się!”.  
 
Istnieją dwie wersje dotyczące śmierci generała: pierw-
sza mówi, że został zastrzelony przez powstaoców, na-
tomiast druga o tym, że został zastrzelony przez szpiega 
rosyjskiego, który go rozpoznał. 

Rzeczywiście koniec listopada i pierwsze dni grudnia 1830 roku to z jednej strony eufo-

ria młodzieży spowodowana opanowaniem Warszawy, z drugiej zaś walka o władzę i 

próby stłumienia wystąpieo przez „znane autorytety”. Wbrew nadziejom młodych po-

wstaoców nikt z ogólnie szanowanych wówczas ludzi nie chciał stanąd na czele ruchu 

powstaoczego . 

Śmierć generałów z rąk powstańców. 
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W chwili wybuchu powstania listopado-

wego, w nocy z 29 na 30 listopada 1830, 

Chłopicki przebywał w teatrze i odmówił 

dołączenia do polskich powstańców. Jed-

nak 3 grudnia 1830 przyjął zapropono-

waną mu funkcję wodza naczelnego, a 

dwa dni później ogłosił się dyktatorem. 

Chłopicki nie wierzył w powodzenie po-

wstania. Wspierany przez stronnictwo 

konserwatywne, sabotował działania 

ofensywne i opóźniał organizowanie 

wojska. Usiłował pertraktować z carem Mikołajem I, co ostatecznie nie przy-

niosło efektów, wobec carskiego żądania bezwarunkowej kapitulacji sił pol-

skich. 17 stycznia 1831 złożył rezygnację z dyktatury. 

Car Mikołaj I dziesięć lat później wszystkim lojalnym władzy rosyjskiej ofice-

rom (zabitym podczas nocy listopadowej) wystawił w Warszawie pomnik na 

dzisiejszym placu Piłsudskiego (powstał 30-metrowy żelazny obelisk wg pro-

jektu Co-

razziego). Po-

tocznie mó-

wiono o nim – 

pomnik zdraj-

ców. W 1894 

roku, żeby 

zrobić miejsce 

pod budowę 

cerkwi, prze-

niesiono go na plac Dąbrowskiego (ówcześnie plac Zielony), a w 1917 roku 

ostatecznie rozebrano . 

Poszukiwania  przywódcy Powstania Listopadowego . 

Wieczór 29 XI 1830. 

Józef Chłopicki. 
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 Powstanie przygotowane przez spisek podchorążych pod wodzą ppor. Wy-

sockiego, rozpoczęte 29 listopada 1830 roku atakiem na Belweder, zakończyło 

się dopiero w październiku następnego roku. Wojna polsko rosyjska przebie-

gała ze zmiennym szczęściem, jej przebieg znaczyło wiele bitew obfitujących w 

bohaterskie wyczyny powstańców.  

herb z okresu powstania listopadowego 

(1830-1831), rekonstrukcja współczesna  

Polski Prometeusz, obraz Horace Verneta jako alegoria upadku  

powstania listopadowego 

 Chorągiew Za wolność naszą i waszą 1831 

Pierwsza ocena listopadowej nocy. 
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  Wiktor Tylski (ur. 1799 w Żychlinie) – podchorąży 6 Pułku Piechoty Linio-

wej w Szkole Podchorążych w 1830, członek Sprzysiężenia Wysockiego, ofi-

cer powstania listopadowego, ppor. od 9 grudnia 1830.  

Odznaczony Złotym Krzyżem Orderu Virtuti Militari  8 

czerwca 1831 po bitwie pod Ostrołęką, 13 czerwca 1831 

awansowany na porucznika. 

 

Syn 

Józefa 

i Marianny, najmłodszy 

z sześciorga rodzeństwa. 

29 listopada 1830 w Noc Listopadową od-

powiedzialny, za podpalenie browaru 

Weissa na Solcu przy ulicy Czerniakow-

skiej, którego pożar miał być jednym z sy-

gnałów do wybuchu powstania listopado-

wego, następnie wziął udział w ataku na 

Belweder. 

        Był belwederczykiem. Takich jak on, było zaledwie 16. 

Ciążył na nim wydany zaocznie wyrok przez sąd rosyjski - kara śmierci za 

udział w powstaniu listopadowym. 

Przebywał na emigracji, jeden z założycieli Towarzystwa Demokratycznego 

Polskiego. 

We Francji przebywał w 1832 w Lunel, w 1834 w Gaillac, gdzie podpisał pe-

tycję przeciwko Adamowi Czartoryskiemu, a w 1837/8 zarejestrowano go 

na liście emigrantów przebywających w Gaillac. 

BELWEDERCZYK Z ŻYCHLINA. 
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  To  urywki informacji, które udało mi się zgromadzić o poruczniku Wiktorze 

Tylskim, dawnym obywatelu miasta Żychlina i bliskim przyjacielu Piotra 

Wysockiego  -  przywódcy Powstania Listopadowego z 1830 roku. 

Jak wyglądała ta przyjaźń? Dziś trudno  odpowiedziecćna to pytanie.  

Najważniejsze, że byli na „ty”. 

 

Wiktor Tylski - informacje. 
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Jan Skrzynecki. 

Tomasz Łubieński. 

 Wiktor Tylski w Gazecie Warszawskiej z 1831 roku. 



29  

 

  

Urzędowe wyroki śmierci - Wiktor Tylski. 
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Uwaga własna. Człowiek, który podpisał wyrok śmierci na Wiktora Tylskiego, był w Żychlinie w 1828 roku. To wy-

cinek z tego dokumentu.  W 1856r. został członkiem rosyjskiej Rady Państwa. 

  

1834 rok - kara śmierci. 
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Polnischen Volkes - Offizier Tylski. 
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Noc listopadowa – to utwór Stanisława Wyspiańskiego,  

poruszający tematykę powstania listopadowego. 

Łuna  i pożar, to płonący bro-

war na Solcu, podpalony 

przez Wiktora Tylskiego. 

Podpalenie browaru na Solcu w literaturze. 
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Józef Białynia Chołodecki  - pisarz i historyk. 
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            Pułk 6 Piechoty Liniowej  
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Obwinieni o podżeganie do krwawego powstania w dniu 17/29 Listopada 
1830 roku wynikłego, o napadnienie na Pałac Belwederski, w zamiarze  
targnienia się na życie w Bogu spoczywającego 
CESARZEWICA WIELKIEGO XIĘCIA KONSTANTEGO PAWŁOWICZA, tudzież  
o morderstwo na osobach 
Generałów i Officerów Rossyiskich i Polskich dokonane. (pisownia org.). 
 
249. WIKTOR TYLSKI - należący do Szkoły Podchorążych Piech. Podoffic. z P. 6. Piech. lin. 
250. Konstanty Trzaskowski -  Szkoła Podchorążych Piech. Feldfebel z P. 1. Strzel. p. 
251. Karol Kobylioski - należący do Szkoły Podchorążych Podofficer z Pułku 1. Strzel. p. 
252. Stanisław Ponioski - uwoln. ze służby w stopn.  Podchor. z Pułku Gren. Gward. 
253. Seweryn Cichowski - były Podchor. z Pułku Gren. Gw. Królewskiej 
254. Karol Paszkiewicz - były Podofficer z Pułku Gren. Gw. Królewskiej 
255. Ludwik Orpiszewski - Uczeo Królewsko - Alexandrowskiego Uniwersytetu 
256. Walenty Nasiorowski - Uczeo tegoż Uniwersytetu 
257. Edward Trzcioski - Uczeo tegoż Uniwersytetu 
258. Ludwik Jankowski - Uczeo tegoż Uniwersytetu 
259. Alexander Świętosławski - Uczeo tegoż Uniwersytetu 
260. Walenty Krosnowski - Uczeo tegoż Uniwersytetu 
261. Roch Rupniewski - były Uczeo tegoż Uniwersytetu 
262. Leonard Rettel - były Uczeo Liceum Warszawskiego 
263. Seweryn Goszczyoski - Redaktor Pism Publicznych 
264. Ludwik Nabielak - Redaktor Pism Publicznych 

LISTA BELWEDERCZYKÓW, NAJWAŻNIEJSZYCH BOHATERÓW 

POWSTANIA LISTOPADOWEGO  Z 1830 ROKU. 

SKAZANI NA KARĘ ŚMIERCI. 

Belwederczycy -  Lista imienna bohaterów. Było ich szesnastu. 


